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PRENUMERATA MIEJSCOWA WYNOSI 


mie jęcznie 6.00 mk. z odnoszeniem 6.58, poczta 6.50 


R — Adres Redakcji 


CZĘSTOCHOWA, ul. P. MARJI 44. 


i Administracjj => 
TELEFON 36 4, 


Piątek dnia! 10 Października 1919 roku. 


| Redakcja przyjmuje interesantów codziennie 
od godziny 10—3 po południn. 
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Nadesłanych rękopisow, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nle zerscą. 
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Cena numeru pojedyńczego 36 fen. 


| 0 ama 


CENA „OGŁOSZEŃ. = 
Pierwsza strona za wiersz jednoszpaltowy hib jego miejsce 
2.00 fen, druga i trzecia 4.58 fen., czwaria 0.75 fèn, 
ei rę oz (iż a PI iersz petitowy. 
Ogłoszenia w tekś ie przed kroniką i pod telegramami £ mk 
za wiersz, Nekrologi mh. 1.50 za w .rsz, Drobne ogłoszenia 
— — — po 20 fen. za wyraz. — — — 


Ogłoszeria do „Kurjera Częstochowskiego* pochodzące wprost od firm i biur ogłoszeniowych w Warszawie załatwia wyłącz.::ie Centralna 
Administracja Ogłoszeń Polskiej Prasy Prowincjonalnej War:zawa Zgoda M i. 
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Program od piątku do wtor 


m 


ku 14 października włącznie. 


ZIE OPZZ RZ ZOO OE EZR ZOE ZEDO ZZOZ RÓ, 


Dla dzieci wzbronione. 


Wielkie arcydzieło filmowe w 5-eiu wielkich aktach wykonane przez. słynną wytwórnię włoską „CINES“ z wszechświa- 


tową sławą premjowaną pięknością 


LIDA BORELLI vrli yubrej 


Nad program: 


Dziennik petel Nr. 16 


najnowsze. wiadomości 


świata 


(zdjęcia z natury.) 


© Ceny miejse: kupon do loży 4 mk. 50 fen., Krzesło parterowe 3,50, Galerja 2.50. Wojskowi na każde miejsca płacą 


50 f. mniej. 


Orkiestra Sekstet artystyczny pod dyrekcją p. JERZEGO BURSIKA. 
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= Bezecna robota | 
plebiscytowa Niemców. 


„Szał lęku, niepewności miota Niem- 
Mi w przededniu plebiscytu na Gór- 
„jm Śląsku. Głos sumienia mów! im, 
tza limo stuietniego prześladowania, du- 
By tubyłczego ludu polskiego żyje inten- 
h Wnie, gotowa w stosownej chwili splu- 
AĆ w stronę Berlina, pójść za wezwa- 
mia | polskiego serca. Niech tylko ustą- 
à landraty, szpiegi i bandy Grenzschu- 
kę? * naród, który kocha cud słowiańs- 
DN mowy i spadkobiercą dziedzictwa 
w tów i Jagiellonów się czuje, w twarz 
ży Mu światu krzyknie: Polska w: nas 
"Wil £ Polską żyć 1 umierać pragniemy! 
| dozy óż wówczas będzie? Zawrotu głowy 
stę lAje Prusaczysko na myśl o możliwej 
ug ie tej perły Śląskiej. Nie chodzi mu 
Raz, yle o niemieckie rodziny, które w 
 BozoczegranEj kampan y eaS ONN 
aden ANĄ obcem poddaństwem i 
tyjyy Sche sedan mogliby podarować, 
4,18 „Kohlengruben'. 
twę Pierze Krzyżak grudkę węglową, wy- 
Wpątr Togocenny naszej polskiej ziema, 
Uwi, UE się w jej metaliczny połysk, 
1 pad. e ia sobie jej energję cieplikową 
Ży gł; l dostaje, że pociągnie z niej 
Nel Polski obo Szóniet polski, 
Wał Paa dłonie będą się nią ogrze- 
Sha SSY + Figa aa będzie chu- 
'zepie zachłanne: pazury. 
Wszelkich gó rabusie zksruj się 
rodków, aby przekreślić pol- 
o tego bogatego skrawka 


tym duch 
digaul Michaelis 


puścił świeżo w obieg 
broszurę pt.: „Deutsch 


olnisch*". Pan ten omawia szcze- 


gółowo wszystkie obszary, objęte plebi- 
scytem, przemilcza prawdziwy stosunek 


„sił i nikczemnymi środkami agituje na 


rzecz kanalji hakatystycznej. Wniosku- 
jąc trafnie, że w dzisiejszem ciężkiem po- 
łożeniu obok poczucia narodowego, tak- 
że względy ekonomicznej natury ode- 
grają znaczną rolę przy głosowaniu lu- 


dowem, stara się Michaelis wprowadzić, 


w błąd polski lud Śląski ı rzuca garść 
takich proroctw: 

„Polsce nie można wróżyć wcale po- 
myślnej przyszłości. Na wszelki wypadek 
będzie nowa Polska państwem nie naro- 
dowem, lecz narodowościowem. Oprócz 
miljonów Niemców będą do niej należeli 
liczm Litwini, Białorusini, Rusini, Ro- 
sjanie. Pod względem ‘obszaru ludności 
mogłaby się Polska stawiać w rzędzie 
wielkich mocarstw, lecz zawdzięcza ona 
to nie własnej sile, lecz obcej pomocy. 
Polska musi najpierw wykazać, czy rze- 
czywiście umie jeździć, skoro koalicja 
posadziła ją w siodle". Dalej następują 
inne podobne wynurzenia. Cieszy się np. 
Prusak, że Polska wyjdzie z wojny z 
wielkim długami, które Poznańskie, ja- 
ko najlepiej gospodarczo wyrobione, bę- 
dzie musiało opłacać, a wreszcie kłamie, 
że masy ludowe w Polsce, są bez zabez- 
pieczenia, gdyż nie troszczą się tam o 
stan zdrowotny, o inwalidów + starców. 
Widzimy zatem, że wszystko skierowane 
jest pod adresem polskiej ludności Śląs- 
ka, w której chcą wrodzy agenci osłabić 
zaufanie do, Macierzy 1 skusić ją do od- 
szczepieństwa obiecankam! korzystnych 
warunków socjalnych. 


Polska Krajowa Kass Pożyczkowa 
Oddział w Częstochowie 


zawiadamia, że kupuje pieniądze zngraniczne według kursu Centra- 
li Dewiz, za poirąceniem 20 proc. (dwa od tysiąca) prowizji, ruble Caes 
skie według kursu giełdy warszawskiej. 


Kto jednak zna nieugiętą duszę Pola- 
ka, ten ze spokojem może oczekiwać 
godziny rozstrzygnięć. Za  judaszowe 
srebrniki lud polski nigdy nie sprzeda 
swej ziemi 1 ta sama miłość ojczyzny, 
która legjonistów Dąbrowskiego 1szwo- 
leżerów napoleońskich o chłodzie tgło- 
dzie wodziła po całej Europie, jutro za- 
prowadzi polskiego Ślązaka do urny ple- 
biscytowej z wyrokiem: — Polska! 


e ww 


Potrzebny zaraz 


przy Magistrac:e m. Częstochowy. 
Warunki zależne od umowy. 
Oferty składać do 10 b. m. 
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Niemcy odrzucili ultimatum koalicii.—Odezwa do „kulturalnych“ ludów ak 


świata. — Możliwość interwencji zbrojnej. 


BERLIN 9.10 — Biuro Woltfa 
donosi, iż korpus niemiecko - kur- 
landzki wydał odezwę „Do ojezy- 
zny Niemiee j do wszystkich na- 
rodów kulturalnych świata“, w 
której oświadcza, iż wbrew roz- 
kazom podyktowanym przez koa- 
licję pozostaje w  Kurlandji, by 


hordami bolszewickiemi. 


mania dalszej okupacji krajów 
nadbaltyekich i dopuszezania dal- - 


nieszczęśliwych krajach. 


PARYŹ 8.10 (Tel. wł) —- We- cja wystąpi z w 'o.kiem konkre- 
dług doniesień dzienników Fran- tnym rozbrojenia Niemiec. 


Kierownik biura Handlowego 
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bronić granie niemieckich przed — 
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Są to oczywiście bezczelne wy- 
kręty niemieckieę w celu utrzy- 


szych grabieży i rabunków w tych 4 AA 


Rozbrojenie Niemiec. = 
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= szej z dniem 25 października sta- 


WIEDEN. Teł. wł. „Morgen“ donosi, 
że w osasie pogrzebu ofiar pierwszego 
' zamachu bombami przeciwko członkom 

_ rządu sowietu przyszło w Moskwie do 
nowego zamachu. Na orszak pogrzebowy 


BRE TA, 


KURJER CZĘSTOCHOWSKI — Dnia 10 naździernika 


Traktat pokojowy prawomocny z dniem,25 bm. 
Telegram własny „Kucjera Ożęstochowskiego". 


PARYŹ 8.10 — Na zasadzie u- je się prawomocnym traktat z 
chwały posiedzenia Rady Najwyż Niemcami. 


Nowy żamzch antybolsz wieni w Moskwie. 


Pogrzeb członków rządu bolszewickiego obrzucony bombami. 


rzucono kilknaaści» bomb, od których zgi 
nęło 10 osób a 25 osób zostałe ciężko 
zranionysh. Dotąd nie zdołano stwierdzić, 
czy między ofiarami zaajdowali się rów: 
nież członkowie rządu sosietów, 


KOSÓW. Tel. wł. Haculi, którzy na 
mocy układu polsko-rumuńskiego, znajdu- 
ją się poza linją demarkacyjną wszczęli 
_ akcję zmierzającą do oddania ich z po- 
=  wrotem pod zarząd polski, — tak ze 


Front poleski W październiku. 


zk "Na zbliżujacą się zimę i peprzedzają- 
= ce ją na Polesiu ostre wichry ze słotą 
|. madesiano do IX-te cywizji piechoty W. 
P. z iniedentury same tylko mundüry pa- 
_ pierowe. Namiast płaszezów, butów ani 
__ bielieny żołnierz niema wcale. Pora juź 


= Huculi chcą należeć do Polski. 


= Nowy Skandal w intendenturze, 


34 Korespondencja własna „Kurjera Częstochowskiego”. 


względów ekonomicznyeh jak politycz- 
nych, Wyjepziećw tej sprawie deputzcja 
i wysłane zostaną telegramy do Lloyd 
Gre 'rge'a i Clemenceau. 

ej] 


wielka przestać narażać zdrowie naszego 
żołnierza na 8zwank 20 strony panów in- 
tendantów, których za tego redzaju wy 
stępne manipulacje winao się pociągnąć 
bezzwłocznie do najsurowszej odpowie- 
dzieln>se . 


— a za 


WSB KOMUNIKAT POLSKI. 
|... WARSZAWA, 8.10. Najświeższy ko- 
| munikat sztabu generalnego donosi: 


Front Litewsko-Białoruskiu: Nieprzyja- , 


ciel atakuje w dalszym ciągu bez skut- 

ku przyczółek Bobrujsk 4 sbrólay zain 

łotńicy bombardowali stację kolejową 
` Żłobin i Rozwaczew, wyrządzając im 

„ciężkie straty. ` ; E 

-Nä froncie Wołyńskim spokój. 


-Represje koalicji względem Niemiec. 


PARYŻ, 8.10. Na wtorkowem posie- 
dzeniu Rady Najwyższej w obecności 
"Focha omawiano 
 edpowiedź Niemiec na notę ententy 
w. sprawie ewakuacji prowincji nadbal- 
tyckich. Zapewnienia Niemiec 
A uznano za sprzeczne 


emi wiadomościami i posta- 


M iono - 
ooet o egawniosek Focha pe 
<A y Aag dziś jeszcze jedną notę oznajmia- 


ED TELEGRAMY 


zapowiedziane represie będą wprowa- 
dzone W życie, jeżeli Niemcy nie wypeł- 
nią żądań koalicii. 


ST. ZJEDNOCZONE PRZECIWKO 
T D'ANUNZIO. 
GENEWA. Tel.'wł. Dziennikt dono 
szą, że Stany Zjednoczone gróżą Wło- 
chom, iż poślą wszelką pomoc, jeżeli 
Danunzjo nie opuści 'Rjekr. 


Atak nieniecki na Litwę. 
WARSZAWA. Tel, wł. Oddział nie- 
imieckiej żelaznej dywizji zajął stacię Ra- 
dziwiiszki, rozbrajając posterunki litew- 
skie, oraz stację kolejową Sadów. 
Wiadomość ta wywołała w sferach 
kowieńskich ogromne wzburzenie. 


Wszyscy urzędnicy wydz. 
ap:. złodzieje! 
KUTNO. Aresztowano wszystkich u= 
rzędników Urzędu Apęowizacyjnego, pod. 
zarzutem różnych malwersacji, Siedztwo 
w toku. 


AA | pa > aezciówe 
- Mąż dwóch żon. 


$ POWIEŚĆ. 
przez K. M 
" PeZEKŁAD Z FRANCUSKIEGO, 
m — 
(Dalszv aye): 

| ROZDZIAŁ VII. 

EA Małgorzata. 

"W. westibulu, jeden z tych rycerzy 
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_._ wymyślonych przez przemysłowca Bou- 
=" horda stal w. kącie w zbro! + z mieczem 
R go ręk zawieszony był ka- 


$ pelusz panama z olbrzymim rondem. 
== Czy pozwolioie panowie, rzekł Bou- 
dz chard zdejmując panama i włożył go na 


R głowę, co bardziej jeszcze uczyniło go ` 


Fe h 


A jącemi shopkami, podobna. była do wy- 


|. coraz wyraźniej słychać było muzykę. 


2198 SR to hanmonja instrumentu z gło- 
= sśm ludzkim. Małgorzata śpiewała. 


= Pan de Nancey postępujący przodem 
|. pierwszy się zatrzymał nakazując milcze- 
nie dwom towarzyszotn. 
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— Co to jest, pyta Bouchard. 

— Słucham. 

— Pan lubisz muzykę? 

Bardzo. : 
— Zatrzymajmy się cokolwiek, rzeczy- 
wiście gra znakomicie moja córka, może 
nawet lepiej niż jej profesor. Teraz zaś 
jest to sztuka „Lucie de ła mere morte“, 
która mi zawsze łzy z oczów wyciska. 

—- O tak, to cudna, cudna muzyka, 

* "W tej chwil Małgorzata ukończyła 
sztukę, głośno wzdychając. 

— Radbym klaskać ale nie śmiem, o- 
dezwał się hrabia. Już popełniliśmy i 
tak nierozsądek, słuchając boskich dźwię 
ków, których nikt słyszeć nie powinien. 

— Małgorzato! zawołał Bouchard. 

— Ojcze! odpowiedziała młoda dzie- 
wczyna ze środka pawilonu! 5 

— Chodź tu, kochane dziecko. Powin- 
naś wzlecić jak jaskółeczka do pubłicz- 
nośc., która pragnie wynagrodzić cię za 


gre. 

Małgorzata pokazała się na progu, ale 
ujrzawszy obce osoby, zarunieniła się aż 
po białka OCZÓW. 

— Moje dziecko, rzekł ex- korkarz. 
mam zaszczyt przedstawić c! pana hra- 
biego de Nancey, który będzie z nami o- 
biadował. Pan hrabia. moja córka, moje 
Lipa dziecko, mój skarb.  “ 

s padkobierczyni Mikołaja Bouchard u- 
kłoniła się jak pensjonarka. 

Paweł oddając wzajemnie ukłon, rzekł 
Pozwól pani, podziekować sobte za 
piosnkę, która przeniknęła do mego ser- 
ca. l 
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Jeden z oficerów, iutendentuey, został 


aresztowany, na skutek zrobionej u nie- 
zo rewizji która wykryła deficyt na kil- 
kadziesiąt' tysiący marek, 
Mobilizacja Ukraińców prze- 
ciw Denikinowi. 
LWĆ.. Tel. wł. „Woered* donost, 


że Ukraińcy nie będą pertraktowali z 
rzędem bołszewickim — z drugiej zaś 
strony dważają Denikina za nieprzejedna 
nego wr ga Ukrainy. Rząd ukraiński za- 
rządził ogólwą mobiizację przeciw Dəni 
kiaowvi 


Olbrzymie zapasy drzewa 
opałowego. 


(Tel. wł. „Kurjera Częstochowskiego”'.) 


ŁUNINIEC, 9.10 W olbrzymich la- 
sach między Sarnami i Olewskiem oraz 
tuż za Pińskiem pułożonych znajdują się 
dziesiątki tysięcy sągów drzewa, Zrąbane 
go jeszcze przed wojną, 

Na sprawę powyższą należy zwrócić 
uwagą naszych czyników iateresowanych, 
iżby poczymiły kroki celem zażytkowania 
rzeczonego materjału O,ałowego na zimę 
nadchodzącą. 

Fałszywa moneta niemiecka 
ma Polesiu. 


ŁUNINIE 3, 9.10 Tel. wł. Przed swo- 
jem wycofaniem się z Polesia puścili 
Niemey między ludncść tutejszą rałe 


O czem wszyscy :.mówią. 


Sekwestr, czy wolny handel. — Dość paskarstwa! — Projekt ustawy o wolnym 


handlu Zw. 

Wszyscy dziś mówimy o tem, czy wt- 
nien być utrzymany sekwestr na zboże 
i inne produkty, czy też 

należy zaprowadzić wolny handel. 

Jest to sprawa najbardziej na czasie, 
bowiem dotychczasowe stosunki są nie 
do wytrzymania. 

To też odczuwając potrzeby szerokich 
wafstw ludu polskiego, a zwłaszcza 

tych, którzy najwięcej na tem tracą, 
rozumiejąc niedolę tudnośc: uboższe 
miast, a c głównie rzesz robotniczych 
K =L posłowie,  przedstawi- 
ciele Związku Lud. Nar.. którego koło 
powstaje :. w Częstochowie, zgłosiii wnio 
sek ; 

w sprawie aprowizzcji kraju. 

We wniosku tym Zw. Lud. Nar. 
domaga się znicsienia ograniczeń, 
krępujących handel w kraju i tak znako- 

micie przyczyniających się do 
ciągnienia zysków przez paskarzy. 
Autorzy wniosku wychodząc z zało- 
żenia, że stosunki obecne są tego ro- 
dzaju, że > Ścisłem przeprowadzeniu se- 
kwestru nie może być mowy 1 dlatego 
dzieją się nadużycia. 
Niema odpowiedniej egzekutywy — oto 
przyczyna uniemoż:'iwiająca przeprowa- 
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muóśstwo fałszywych banknotów rublo- 
wych, opiewająsych ma 5 10 i 25 rubli, 


różniących sie od prawdziwych od mienną 
wislkością cyfcy, oznaczającej numer bie- 
żący. Skutkiem takiej złedziejskiej mani- 
pulacji, ludność poleska została narażona 
na straty niepowetowane. 


Wymiana jeńców. 


KATOWICE. Tel. wł. Spodziewana 
jest tutaj wkrótce wymiana jeńców  żoł- 
nierzy pruskich na wziętych dy niewoli 
polaków i powrót uchodźców Slązaków do 
domu. W tych daniach zapadnie ostaiecz= 
na decyzja władz lokalaych. 


Petlura w Gslicji. 


LWÓW, Sytuacja Petlucy, którogo w 
ostatnich dniach vobiłźw szeregu, bitew 
Denikin, jest — jak się tutejsze miaro- 
dajne koła dowiadują — bardzo krytycz- 
na. Petlura będzie musiał prawdopodob- 
me schron é się ze swemi wojskami na 
terytorjum Galicji lub Rumuu. 


Bandyta udekorowany 
orderem. 


KATOWICE, 9.10 Komisarz Hoersing 
i jego sekretarz żydek Gottnilf vtrzyma: 
li od generalnej Komevdy we Wrocławiu 
wojskową odznaqż „das schlesischu Be: 
waerungeabzeich=n*. 


—0)— 


Lud. Nar. 


dzenić bezwzględnego sekwestru, oto po- 
wód, dzięki któremu 
jesteśmy głodni i wycieńczeni, 
chleb bowiem odgrywa najwybitniejszą 
rolę w odżywianiu, lecz, niestety, dzięki 
takim właśnie stosunkom tego 
chleba niema. 

Powyższe względy i wyczucie potrzeby. 
załatwienia najaktualniejszej dziś u nas 
sprawy: skłoniły Sejmowy Zw. Lud. Nar- 
do wniesienia projektu ustawy o wol 
nym handlu. A 

Czy zło zaiknie zupełnie 
wątpić należy. W każdym razie, gdyby 
projekt ustawy został uchwalony, popra- 
wiłby sytuację znacznie. Opiewa ustawa 
że rolnicy obowiązani są dostarczyć pe 
wien określony kontyngent zboża na po” 
trzeby wojska 1 ludności miast, pozo” 
stałe zaś zboże może być sprzedane 2 
wolnej ręki po dowoinych cenach 

Prasa o projekcie. 

„Gaz. Por.“ pisząc o projekcie tymi 
mówi: „Zarządzenie to, jeśli uzyska a 
probatę Sejmu, nie będzie, oczywiście 
idealnem w sensie rozwiązania kwestj! 


—- 


% 
— Lebel-Girard nachylił się nad mło- 
dym człowiekiem, mówiąc: 

— Jakaż to będzie piękna hrabina? 
Nie prawdaż? 

Małgorzata nie odznaczała się wpra- 
wdżie pięknością i dystynkcją. ale jed- 
nak posiadała powaby i wdzięk który 
pociągał i rodził sympatją. Nie znała 
wcale zalotności, jej wzrok był wzrokiem 
istoty nićwinnej. y 

Około jej czoła zwoje złotawych wło- 
sów zdawały się być symbotem niewin- 
ności. Jej fizjognomja, je zachowanie się, 
zdradzało duszę zupełnie czystą id zie- 
w:czą. 

Wobec niej najzuchwaiszy  bałamut 
czuł pewien rodzaj pokornej obawy i sza 
cunku. 

Paweł ujrzawszy Małgorzatę mimo 
wok: wyrzekł do siebie 

—- Czybym był miljonerem, czy ubo- 
gim nędzarzem, ta kobieta musiałaby być 
moją. 

Przy tych słowach wzrok hrabiego ta- 
kim płonął ogniem, że tapicer, znawca 
serc ludzkich, ujrzawszy to, rzekł sam 
do siebie: 

— Wszystko idzie wyśmienicie. Wzrok 
Małgorzaty wywołał już wrażenie. Dzie- 
ciaczek ten będzie hrabimą i zapłaci zà 
długi. i 
Mikołaj Bouchard ze swej strony mo- 
wit: 3 

—— Wszystko w należytym porządku. 
Prezentacja udała się. Czwarta godzina. 
O szóstej będziemy jedli. Poproszę hra- 
im 


= 3 


biego na partję bitardu, jeżeli mu to bę 
dzie przyjemnie. | 
Paweł ukłonił się « zbliżywszy do młot 
"dej dziewczyńy, zaczął z nią rozmawiać: 
*kołaj Bouchard. trącdjąc Girarda 
rzekł: 4 

— Patrzcie, co to za Śliczna z nich pa? 
ra. Chodźmy naprzód, niech dzieciączk! 
zajmą się zbieraniem kwiateczków a je” 
żel: się opóźmią, to nas później dogoni4 

Ex-korkarz pociągnął za sobą tdpice 
ra. pozostawiając oboje młodych ludzi 
w miłem sam na sam. À 

Hrabia zatem dzień po dniu, z inná 
spacerował kobietą. = 3 

Dzisiejsza jednak, lubo najniezawod 
niej nie obudzająca tyle wrażeń, co k% 
chanka lorda Dudley, przecież pod wzg” 
dem moralnym wywierała niepomterff) 
wpływ na usposob.enie hrabiego, 

Uciecha rozkoszna, miłosne, etektry 
czne, że tak powiemy uczucie, pociąga 
ku Blance Lizeły. Jej zbliżenie się sp 
wiało pewien rodzaj zawrotu namiętneg 

Woń sztuczna, perfumy jakich używ 
ła ta syrena, wywoływała namiętne " 
niesięnta. Był to napój zwykły kokat% 
wielkiego świata. Można za nimi szale” 
ale kochać niepodobna. 

Przeciwnie obok Małgorzaty, woń èz 
wicza, woń nićwinności, wywoływał 
święte prawie uczucie, jakby Cząg cud 
wnego kwiatu, który zachował w cał 
pełni woń natury, woń niebieską C 
stość: dziewiczej. | 

(d. c. n) 
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'|i nieśmiertelne dzieło 


OJCIEC SE 


w wyko1 ania najwybitniejszych artystów Teatru Stanisławskiego W Moskwie 


5 W roli księcia 


(Ojca Sergiusza) . 


Dramat w 7-miu aktach 
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3 przedstawie 


Bilety nabywać można wcześniej — gdyż wszystkie miejsca numerowane. 


Bilety ulgowe i „Passe Portout' (prócz urzędowych i prasowych) nie ważne. 
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List pancerników z luisasKuii 


Czcisodui Panowie i czcigodne Panie! 
Znowu przeważył los na naszej szali, 
więc Was, najdrożsi Wy, częstochowianie, 
w smutku głębokim myśmy pożegnali. 
by w inne strony jechać na wojenkę 
i innym ludziom płatać nasze psoty 
i beztroskliwą nieść innym piosenkę 
i humor jasny, ten nasz humor złoty. 
Smiech szczery, nigdy nam już z ust 

nie schodzi, 
bo pocóż płakać? Wszak jesteśmy młodzi, 
przed nami życia serdeczne Żara.ie: 
i szczęście,.. redość i czar i kochanie... 


Wyście zostali.. Ha.. więc trudna ruda... 
zostały wszystkie Marysie i Hanki, 
wspomnień serdecznych bezkrasna plejada. 
Fredzie i Cesie, Ireny i Janki. 

a za goscinę nam w sercach zostanie 
podzięka dla Was cni częstochowiacy! 


Lecz trzeba kończyć to nasze pisanie, 
więc dłoń ścielkamy” Ly 
asi 


Pancerniacy. 

Zi O, 
zi 
sek" mniejszem bodaj złem, aniżeli „pa- 
sek'* połączony ze „szmugiem '. 

Gdy zaś widzimy, że przyjęta przez 
Sejm na sesji przedwakacyjnej ustawa o 
monopolu zbożowym okazała się fikcją, 
że po dawnemu istnieje handel zbożem 
i produktami zbożowemi nawet na ©- 
czach władz centralnych, nic dziwnego, 
że zrażeni do sprawności energji władz 
państwowych próbujemy szukać wyjścia 
z frudnej sytuacji obecnej w inicjatywie, 
zabiegliwośc: i konkurencji prywatnej '. 

Od państwa możemy wymagać jedne- 
go tylko; ścisłego obstawienia granicy 
tak, by ani jedno ziarnko polskiego zbo- 
ża nie uciekło do Niemiec, do Czech, do 
NAtistrji, do wygłodzonej bo!szewicji, 

Dotychczasowa 


straż pograniczna, nie złożyła, aiestaty, 
z dobrego egzaminu. 

Sądzimy, że do obstawienia granicy 
najlepiej byłoby użyć wojsk wie:kopo- 
skich, w których nadużycia nie są cho- 
robą nagminną. ; 

Jeśk władze państwowe potrafią ob- 
sadzić należycie granicę i zdołają SPTO- 

*wadzić brakującą Polsce ilość zboża Z 
zagranicy i dostarczyć w porę zapasy 
z Wielkopolski, która staje się coraz wy- 
raźniej śpichlerzem Połski, jak była on- 


M 


nia dziennie o godz, 5=ej, 7=ej i 9-ej wieczorem. 


| INES > b 
gi śpichlerzem Niemiec, to, mamy na- 
> 1 J 


dzieję, że i przy wolnym handlu, zdoła- 
my przetrwać rok obecny i doczekamy 
się czasów, gdy minie wreszcie choroba 
strajkowa i Polska wyprodukuje tyle zbo 
ża, że wystarczy go w obfitości nietylko. 
dla wszystkich jej mieszkańców, ale o- 
każe się nadmiar. który będziemy mogli 
zbywać zagranicą”. 
z 


KRONIKA. 


Qd Redakcji. 

W numerze jutrzejszym „Karjera* u- 
mieściny artykuł pióra nosła Marjana 
Seydy pt. „Z widnokręgu Sejmowego*. 

Wczoraj otrzymaliśmy równieź arty- 
kuły świetnego publicysty [<nacego Gra. 
bowskiego, posła Jana Zamorskiego, ko- 
respońdencję z Paryża p. L. Bruna i 
jane, 


0. Alfons Jędrzejewski po- 
wraca 

Z wiarogodnego Źródła dowiadujemy 
się, że w tych dniach wraca ż Rosji do 
Częstóchowy po czteroletnim tam poby- 
cie paulin z Jasnej Góry Alfons Jędrze- 
jewski, znany kanznodzieja, 


Ze Stow. Rzem. Przemysło- 
wego. 

W niedziele, do. 12 bm. ọ g. AE. 
pół w kościółku lm. Marji zostanie. od: 
prawiome nabożeństwo staraniem Sekcji 
Spiewaczej nowopowstojącej na które 
członków | życzl wych zaprasza Zar ad. 


Z Rady miejskiej. 
We czwarlek 9 bm, o godz, 7 i pół 
wiecz, odbędzie sią posiedzenie Rady 


miejskiej, 
Porządek dzienny zapowiada: 
1) Wybór ławnika. 


2) Dalszv ciąg rozoraw nad nagłyta 
wnioskiem radnego Smugi i innych w 
sprawie aprowizacyjnej. 

3) Wniosek Magistratu w 
wycieru kominów. 

4) Dalsza dy:kusja nad bndźetem. 


Czy może łapownik 
walczyć z lichwą? 


Jeden z posłów sejmowych oświad- 
czył na posiedzeniu wtorkowem Sejmu, 
że kierownikiem Urzędu walki z lichwą 


sprawie 


« 


8 
= 
A 
Z poważaniem — . k 
T-w SFINKS 
Warszawa. 
i ty 
Restauracja sA P E L L o war 
od soboty dnia 4 października codziennie 
WIECZORY ARTYSTYCZNE 
| z udzialem wybitnych sił kabaretowych. e 
mmer a O OOOO ZO NZOZ O O NE R ZR 4 
Początek o godzinie 8-ej wiecz. j 
; 
w Wieluniu jest człowiek, który za cza- OGŁOSZENIE. i Ń 
niemieckich odsiady. Zarząd Kooperatywy Robotniczej „Wy 


sów rosyjskich i 
wał kary w więzieniu za łapownictwo. 
Wobec tegó, że nie możemy Bebie wyo- 
braz ć jak b. łapownik może walczyć z 
nadażyciami, prosimy wielańskich czy= 
telników „Kurjera* o łaskawe nadesłanie 
nam nieco szczegółów z działalności czło- 
wieka, który do niedawna odsiadywał 
karę zą łapowzictwa, » po wyjściu z za 
krat na wolność objął tak poważne sta- 
nowisko. 


Z kolei. 

W nocy z 8 na 9 bm. przejeżdżał 
przez Częstochowę dodatkowy pociąg 
pospieszny Warszawa—Paryż. 


„Carnawalesca* w teatrze 
Paryskim. 

©d piątku demonstrowane będzie w 
teatrze „Paryskim“ wielkie areydzielo 
filmowe „Carnewalesca* ze słynną pię- 
knością Lidją Borelli w roli tytułowój. 


Niezwykle interesujacego programu do- 


pełnia „Dziennik Petef“, zawierający 
zdjęcia najnowszych wydarzeń w Świe. 
cie 


Kradzież darów dla Ślązaków, 


„Kur. Zagł.* donosi, %9 w Sosnowcu 
w tych dniach wykryto większą ilośc 
skradziony h darów amerykańskich prze- 
zdaczonych dla ślązaków.. 

Wydział śledczy stwierdził, że kra- 
dzież z0rganizowaną była przez ochra 
niających dary te, między innymi i ślą- 
zaków. . 


Patriotyczny czyn policji, i 
Z prawdziwym uznaniem notujemy 
- 


„Janickiej z p. Józefem Dąbrowskim, pod- 


zwolenie* podaje do wiadomości wszy- 
stkim swoim członkom, iż sprzedaż w 
sklepach kooperatywy będzie się odby- 
wała od godziny 8-ej rano dó 4 pp. : 


D: EDWIN PETRYKAT 

powrócił z e 
przyjmuje do 10 rano i odd 8—7 wiecz. | 
STRA AA ED. RY. SANS M PEEP ES ANEN J 7 
fakt iż policja w Częstochowie z inicja- 
tywy kilku jednostek zebrała w dowódz- 


twie w komisatjatach : biurach znaczną 
sumę marek 2324 fn. 75, które w dniu 
wczorajszym wpłacono Komitetowi nie- 
stenia pomocy Ślązakom. LEN i 
ic" czyn naszej policji chlub- 
nie świadczy o jej składzie i godny jest — | 
ze wszech miar naśladowania. = 9.38 

Łaślubiny. : ) 

W tych dniach w kościele garnizo. 
wym św. Jakuba ks. kap. WAY; 
gosławił związek małżeńsk: panny 


chorążym wojsk polskich i obywatelem 
m. Częstochowy. a Pe 
Szczęść Boże! młodej parze. 3 


_ Ostrożnie z pruskimi cyga- 
rami rz 

Dowiadujemy się o paru już wypad- 
kach od palaczy cygar, że pruskie cyga= 
ra posiadają zawartość jakąś wybuchową 
która moze nieraz narazić na kale- 


t . 
ctwo zo, 


Czyżby nowa atera paskarska? 


Na odpowiedzislność p. I. Rudniekie- 
= go donosi „Goniec Częstoch.*, že: przys 
_ wódcy bolszewicko - socjalistycznej Rady 
del. reb. w Częstochowie, a mianowicie 
osławiony paskarz Szniako, Białek i Kra- 
chujec, to jest ci, którzy majwięcej gar- 
dłowali za zwiększeniem słuźbie dwor- 


. skiej ordywarji, obecnie wykupują od 

tejże służby otrzymaną od właścicieli 
żywność. 

Wobec tego, że wśród wymienionych 


znajduje sią nazwisko głośnego „obrońcy 
ludu pracojącego", zapytać warto: czyżby 
miała być nowa afera paskarska? 
Nasuwa się również jeszcze jedno py- 
_ ,tanie, czemu to iow. Szniako miast za- 
= kratami oczekiwać na wyrok Sprawie 
dliwości w jego sprawie, gromadzi nowę 
~ zapasy i korzysta z takiej wolaości, Że 
= widzi go spacerującego ludność Często- 
 chowy a 1 dalszych okolic. 


. Straszny wypadek 
na |st. Łazy, 
Bo W tych dniach w pociągu ar. 141, 
_ podążającym z Częstoehowy do Sosnowca 
| m zbliżającym się do st. Łazy, kontrolo 
"wał bilety konduktor Chałaczkiewicz Kon 
stanty, lat 45 z kontrolerem p. Krauzem 
 yrzechodzęc ze stopnia na stopień posz- 
 ezególnych wagonów. 
Gdy pociąg omijał budkę zwrotniczą 
onduktor, wystnąwszy zbytnio głowę, 
erzył niąeo wystający slnp latarni ) 
bijajęc głowę w sposób okropny wpadł 
d Kola ruchu pociągu, 
zpajdując śmierć na miejscu. 
= Wypadki podobne miały już niejedno 
krotnie miejsce i świadczą o nieostroż- 
ności funkcjonarjuszów kolei. 


, Dział 1 Uprz sze: Chomyta 


 euskie, rosyjskie, szleje. 


angielskie. kanadyjssie, damskie, 


 cerskie, gapki woltyżerskie i t. p. 


Ok CCK KOK KAY 


LEKARZ DENTYSTA 


MORA GANI 5 
34 ul Panny Marji (I Aleja) Xero $; 
4 Przyjmuje codz. od 9—11 3-7 w. 

CACKO 


NATES 


| T. FULMAWOWNA 
Baa = | Lekarka-dentystką 
POWRÓCIŁA 
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n : KU TYPOWA 
Doktór medycyny | 


Edwin Petrykat 
|. b.lekarz kliniki Prot, Lessera 
` Bhoroby skórne | weneryszne 


- Przyjmuje od 9—11 I od 3—7 godz. wiscz. 
niedzielę i świeta od 9—12 godz, 


en. Dąbrowskiego (Szkolna) 6 1 piętro 


P RE "A JR - a | 
Potrzebni „muzyk anci 


cznie 


wła Wolnickiego. Henryk Ryder. 


y 


Największa w Polsce fabry 


Warszawa Róg Biegańskiej i Długiej „Pasarz Simonsa“ Tel. 144.15 Windy ur. 9a i 10 Trębacka 11. Tel. 108-38 
i wykonywa hurtownie Z matorjałów wła 


- kowskie, szory avgielskie, węgierskie, 


Dział l. Siodła. Artyleryjskie, kawaleryjskie 
spacerowe, wyścigo- 
` gowe, stębnowane, wyściełane. kulbaki węgierskie, 


A S U + wobec niestałych cen na surowce, na żądanie wy- == 
% i waga: syłamy każdorazowo ściśle kalkulowane ceny, 


M i 3 
się ul. Ciemna nr, 81 dom Pa- ' 


Wydawca: ADAM PACIORKOWSKI, 


Napad bandycki. 

Na dom M. Kowalezyka w Srocku, 
gm. Wancerzów, napadło 3-ch bandytów, 
którzy pod groźbą rewolwerów zabra li 
rb. 300 w gotówce i różne rzeczy, war- 
tości mk. 1700. . | 


Samobójca. 
Wczoraj w nocy we wsi "7ancerzów 
powiesił się 30 letni St. Chrapowski. 


Konkurs taneczny. 

W. sobotę dn. 18 bm. w Sali- Straży 
Ogniowej odbędzie się koukurs tane- 
czny, na który składać się będą tańce 
następujące: mazur, oberek, wale i polka. 
Zapisy do konkursu przyjmuje „Aadmini- 
stracja Kurjera* w godz. od 10 rano. 


Kary Urzędu walki z lichwą, 


Częstochowski oddział Urzędu walki 
z lichwą i speknacją kazał następujące 
osoby: LE" ; 

Szmula Dhęcińskiego za spekujację 
mąką amerykańską na 300 mk. grzywny 
lub t0 dni aresztu. 

Aleksandra Brodzińskiego 2a spekula- 
cję mąką amerykańską na 500 mk. lub 
14 dni aresztu. 

Adolfa i Bronisławą. Jądrysik za 
przewóz bez przepustki ięczmienia do 
browaru Szwedego po 250 mk. grzywny 
lab po 2 tygodnie aresztu. 

Piotra Lichosika; kelnera, za przejaw 
spekulacji przy podawaniu rachuaku w 
restauracji Działacha na 100 mk. grzy- 
wny lub 7 dni aresztu. 

S:mula Altmana za przewóz 20 fan. 
cukru kontyngentowego sa 10 dni bez- 


' względnego aJesztu. 


za sprzedaż chleba. po 


Piotra Kulej 
na 200 mx 


cenie wyżej maksymalaej 
lub 10 dni aresziu. 


Firmy 


angelskie, kra- 
polskie, fran- 


‘fi 


$ P 
OGŁOSZEMIE. ' 


Wobec lik widac) szkołek drew owoco 
wych Magistrat niniejszym, zawiadamia 
jżz dn. 15 października rb. przystępu- 
je do i brozprzedaży. 

Zakapio s drawka winny być asunig- 
te do dnia 1 stycznia 1920 r. 

Drzewka są nieotykietowaae, niewą- 
tpliwie odmian  handłowycą — różue- 
go wieku wzrostu, stoją w linjach 1 mo 
gą być zakupiona w całości, linjami, lab 
pojedyńczemi sztukami. 

Szkółki można oglądać codziennie od 
godz. 8 rano do 4 po poł. przy ul. Jen. 
Dąbrowskiego obok koszor Zawady. Pig- 
mienoje zaś oferty nalezy Skladać w Ma 
gistracie (pokój nr. 8) zakup zaś deta- 
liczny odbywać się będzie każdodziennie 
na miejscu w godzinach powyżej wska- 
zanych. 7 


„Posiadane zapasy drzewek są nastę 
pniące: ger 


Szczepy. 


Grasz—9784. Jabłoni —8748, Czereśni— 
245, Ślw—813. 


Dziczki 


Griisz—7287, Jabłoni—7989, Czereści— 
2469, Sliw--1070. 


Częstochowa, dn. 23 września 1919 r. 
P. O. Prezydenta A. Januszewski 
Ławnik K, Maliński. 


saanen 


zn TRONA 


DSsnrzeda FE" futro mezkio 
D sprzedani 


i lampą wi- 
sząca Kosciuszki 17 wiadomość U stróż 


—— 


Polskich Rymarzy 


snych i powierzonych: 
Dział ili. Galenterja. 
mundurowauia wojskowego. pasy 
do rewolwerów i t. p., kufry, walizy, 
damskie, nesesery, troki, paski, te:zxi, portfela, 
monetki, plecaki, obroże, wszelkie przybory sportowe, 
podróżne i myśliwskie. 
Dział IW. Posy 
miarów. (Będzie uruchomione za 2 mies.) 
Energiczni przedstawiciele poszukiwani na 
wszystkie okręgi w ększ:ch miast w Polsce. 


KURJER CZĘSTOCHOWSKI —Dnis'10 października 1919 roku. 


Śzyję Skowronka za przechowywanie 
soli na 7 dni aresztu lub 100 mk, grzy. 
way. 

Ewę Łokwit za sprzedaż mleka odtłu- 
szczonego na 200 mk. grzywny lub 7 doi 
aresztu, 


Hoda Hejwert z Kłobucka na konfi- 
skatę skór. 
Michała  Taziewicza na konfiskatę 


400 funtów mąki, 

Urząd walki z lichwą i spekulacją w 
Warszawie rchylił zażalenia i zatwierdził 
decyzję tutejszego Oddziału w nastepu- 
jących sorawach: 

Izaaka Rząsińskiego skazanego za 
przechowywanie towarów na 500 marek 
grzywny lub miesiąc aresztę. 

Anszela Jachinowisza za przechowy» 
wanie towarów na 500 mk, grzywny lub 
miesiąc areszt. 

Stanisława Trefona z Dabieszowie na 
3 mies. aresztu za przemytnictwo. 

Wiktora Rapnaporta za przemytni- 
ctwo skór na 10000 mk. lub 2 miesiące 


aresztu, 
Izraela  Zilberszatza za spekulację 
mąką aa pięć tysięcy marek grzywny 


lub 6 tygodni aresztu. 
EEEE E EEA T CARAT LECZE ERA SECA AET 


Wydział aprowizacyjny przy Magi- 
stracie m. Częstochowy podaje do wia- 
domości. że ma do sprzedania 2000 
3000 szt. skrzyń różnych wielkości. 

Skrzynie obejrzeć można w magazy- 
nech przy fabr. „Peltzerów. 

Zainteresowani do dn, 15 bm. zechcą 
złożyć miśmienne of'rty na całą ilość 
do Wydziału „Aprowizacyjnego. 


ka ryimarsko-siodlarska (300 rob.) 


i Siodlarzy 


i bej 
Skórzaue części u=- 
ładownite, futerały 
torby, torebki 
port- 


transmisyjne wszelkich roz- 


kd 


jones usma mampa massae] 
aktor 


Stefan Purski 
choroby skórne i weneryczne 
przyjmuje od 8—łi r.i odd 3—7 wiecz 
Częstochowa ul. Kilińskiego Aż 6 
(Piękna) I piętro 
a mowana SNU OWY TEM 


DO LUDNOŚCI M. CZĘSTOCHOWY. 

W dniu 5 b. m. podczas zabawy w 
Parku Staszyca zebrani tamże goście nie 
tylko, że nie uszanowali publicznej wła- 
sności, w postaci roślin, i kwiatów, któ- 
re sobie przywłaszczano, lecz z praw- 
dziweń. wandalrizmem pouszkadzano cen- 
ne drzewa szpilkowe, dorobek kilkuna- 
stoletniej kultury, pościnano część krze- 
wów, pozabierano tabliczki z botanicz- 
nemi nazwami rośAn, połamano i znisz- 
czotio obramowania gazonów i wymuszo 
no otworzenie pomieszczeń, przeznaczo- 
nych jedynie na potrzeby plantacji miej- 
skich. 

Wobec tego Magistrat czuje się w 0- 
bowiązku oświadczyć, iż z dniem dzi- 
siejszym zaprzestaje wydawać pozwoleń 
na urządzanie jakichkolwiek zabaw w 
Parku Staszyca. 

Koncerty zaś orkiestr wojskowych, u- 
czniowskich lub instytucji będą mogły 
się odbywać jedynie na podstawie każdo- 
razowego zezwolenia Mągistratu. 

p O. Prezydenta A. Januszewski. 
© Ławnik K. Maliński. 


OGŁOSZENIE. ; 

W piątek dn. 10 b. m. o» godz. 9-tej 

rano na Nowym Rynku odbędzie się la- 

cytacja koni wybrakowanych 2-go Pp. 
Straży granicznej. 


E= ZEM Emm ESS 
BE: RSERER TEE 


E 


| 


69070 69881. 


KAWE 


świeżo paloną 


Herbate 
KAKAO 


holenderskie hurtowo i dętalicznie 


Ceylońską — 
— kwiatową 


poleca firma: 


Mekka Kawa 


Cz.stochowa 
I Aleja Nr. 24 telefon 1. 
WRRWGZUWREWNENEA | 
Loterja R. G. O. 
Trzecia K'asa. Drugi 
Mk. 55.000 nr. 65486. 
Mk. 30.000 nr. 17834. 
Mk. 10.000 nr. 7613. 
Mk. 3.000 n-ry 29235 47055. 


dzień. 


Mk. 1.500 n-ry 2301 27057 30098 
38428 49655. 
Mk. 1.000 n-ry 2747 7483 13108 23404 


23960 32366 33467 33065 50864 
54820 61001 62741. 

Mk. 800. n-ry 654 1235 3407 4978 
6742 6048 9819 11761 12309 13663 
21780 24821 27359 28219 28062 31266 


30806 36885 39131 42199 46847 67615 


53607 


Mk. 500 n-ry 667 790 1419 1613 2118 
2333 5042 6428 6589 6700 7702 11505 
11530 12305 12854 15276 15867 16600 
18340 20727 23737 24302 24138 24956 
31074 32279 33122 36001 37847 37500 
59987 .61323 63662 69810. 


Kursy buchalteryjne 


E. Zalcmanówny 


n ; i Szkolna 7. 

Przyjmują sie zapisy do kompletu 
Stenografji, Nauza pisana na maszynach 
ystemów: Unterwood, Remington, Ham- 
smon, Səcor, Orzeł Mentor, Torpedo. 


Seene m r 
€ 


Ogłoszenie: 


Intendentura O. G. Kielce zakupu na 
stępujące ziemiopłody, gro:h, fasola, so 
czewica, bób, gryka, proso, marchew 
jadalus, brukiew, kapustę, wykę, pelaszkę 
bobik mieszankę saradeli, łubin, esparce- 
tę, buraków i marchwi pastewnej, oraz 
wszelkie kasze w drodze publicznego 
przetargu, 4 najpóźniejszym termin do- 
stawy w jesieni do 30 listopada 1919 r. 
względnie na wiosnę do 30 kwietnia 
1926 r. Jako stacje odbiorczy wyznacza. 
się Wojskowe Urzędy Gospodarcze: Kiel. 
ce Radom, Piotrków, Częstochowa, Olkusz 
i Strzemieszyce. 

Oferenci winni składać pisemne na- 
leżycie ostemplowane oferty w zamkięe: 
tych koreriach z napisem: „Oferty na 
ziemiopłody* do dnia 15 ;pażoziernika b. 
r. etwa 10 przed poł. do Intendentury 


W ofercie należy uwidocznić ilość o- 
ferowanych artykułów, termin dostawy, 
stację dostawczą oraz dołączyć próbki, 
(kasz, wyki, fasoli i t. p.) Oferent składa. 
z ofertą wadjum w wysokości 69/,, któ- 
re m paren 10) oka miezw łycz= 
uie do wysokości ofer - 
jiri o oferowanego pro 

Bliższych informacji udziela Wojskow 
Urząd Gospodarczy w Częstochowie fabr. 
Motte, codziennie od godz. 3—-4 po pvł. 

(podpisano) Schindler 
pułkownik int, 


a 
Zaubiono 57 v Mstowie 
ma Michonia. E ea e Ehi, 

z poleca specjalny skiad Wwyrobo = 
Noże yny Aoa 8 o 
Encykio edja Powszechna il, oraz inne 


książki i broszury do sprze: 
dania, > PDP 


jadomość w Redarcj 
i o i onski waze c" 
> wieze mięso skie ul Mała 2. i 


a paszport na imie No- 
Zagubiona laun 


s Upra 97 ‘akur 

s a uą starszy folczor OLWo- 
Teichner rzył zakład fełezoraki 
i rysjernkc Koś iuszki 19, Opatrunki na miej- 
scu i w domu. 


_Odbito w Drukarni „Udziałowai” 


